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^  Dodatkam i kosztu je 
p ren u m erac ie : B e z  po- 

?*y; kw arta ln ie  4 z ł.;  
csięcznie 1 z ł. 40 cent. 
P o c z tą :  k w a rta ln ie 5 z ł.;  
•esięczojg l  z ł. 75  c. w. a.

Insercya w półkolum nie
drukiem  garm ont, 7 cen ­
tów od w ie rsza  — R ek la -  
m acye sa w olne od opłaty 
pocztow ej.

Część urzędowa.
Gmina Dabr&any w obwodzie brzezańskim obowiązała się po 

'v'eczne czasy dla założenia regularnej szko ły  parafialnej u siebie,  
u,lynek szkolny pod N. 10.  utrzymywać zawsze w dobrym stanie,  

sPra\viać porządki szkolne,  czuwać nad ochędóstwem szkoły,  do­
u c z a ć  potrzełinego na opał szkoły drzewa,  a nakoniec płacić 
azdoczesnemu nauczycielowi,  który ma oraz pełnić służbę diaka, 

p°cznie 100 złr.  w.  a. gotówką.
Podobnież obowiązała się gmina N iem iacz  w obwodzie z ł o ­

towskim celem zaprowadzenia u siebie regularnej szkoły parafial- 
"eJ, ofiarowany na cele szkolne dom pod N. 24.  w przeciągu 2 lat 
sl°So\vnie przyrządzić i nadal zawsze w dobrym stanie utrzymywać,  
oprawiać porządki szkolne,  zajmować się czyszczeniem szkoły,  do­
u c z a ć  na opał szko ły  rocznie 3 kubicz. sagów miękkiego drzewa,  
N a k on ie c  każdoczesnemu nauczycielowi,  który ma oraz pełnić 
^ ż b ę  diaka za pobieraniem zwykłych,  na 28  złr.  Ti)3/,,, c. w. a. 
l i c z o n y c h  dochodów,  płacić rocznie 60 złr. w. a. gotówką i od-  
®Hpić mu także do użytku położny przy szkole ogród rozległości  

*0 sążni kwadratowych.
Oprócz tego ofiarował gr. kat. pleban miejscowy x. Grze-
B ryk iew icz  na czas swego teraźniejszego plebaństwa na opał 

Z °ly rocznie 4  fur miękkiego drzewa na pniu, a gmina obowią-  
*^a się, to drzewo w dworskich lasach w Podkamieniu zrębywać  

(*° szko ły  przystawiać.
Okazaną teini ofiarami troskl iwość o poparcie oświaty ludu 

lfijskiego podaje się z wyrazem uznania do wiadomości powszechnej.
Z c. k. galicyjskiego Namiestnictwa.

Lwów7, 31.  października 1865.

( Z  urzędow ej części Gazety w iedeńskie j.)
Jego c. k. Apostolska Mość raczył  nąjwyższem poslanowie-  

l̂e,D z 17. l istopada r. b. mianować uajłaskawiej c. k. szambelana 
r 1 - praw E d w a rd a  Jellach icha  de linzim  radzcą nadwornym i 

erentem kr. kroacko-slawońskięj  kancelaryi nadwornej z równo-
Sriyni charakterem zastępcy kanclerza nadwornego.

Część ni ©urzędowa.
L w ó w , 2 1 . listopada.

0i Pomimo wszelkiej sympatyi dla narodowości węgierskiej,  prze-  
Jla s ię przecież większa część  dzienników angielskich w kiresty i 

\ ystryacko-w egierskiej bardziej do zapatrywania się Auslryi  niż 
s 'Sier. W  takim duchu przemawiał  niedawno H erald , w takim 
pr* >  odzywa się teraz M ornińg P ost. „Baron Eótv<is i jego  
^^Jjaciele —  powiada ten dziennik —  ogłosili program Whigów  
„ j a r s k i c h .  Jestto stara historya; żądają oni bilu, całego bilu, i 
Ćn tylko bilu. Lękamy się bardzo, że takie postępowanie nie- 

Wadzi do pojednania. Rząd austryacki okazał ,  że pragnie 
cieS*neS° porozumienia się, ale nie jest  011 jeszcze w takim kłopo­

t y  musiał bezwarunkowo kapitulować. Byłoby nam przykro,
?r- y nas rozumiano w taki sposób,  jakobyśmy przemawiali za'  
8teflukowaniem historycznych praw Węgier,  gdyż sami niegdyś wy-  

^"'aliśmy gorąco w ich obronie. Ależ tu nie idzie o to tylko,  
ty-"1? być prawnie bronione, lecz także i o to, co może być prak- 

**06 osiągniętem.“
"'a dak j uż donosił  telegram, usiłuje L a  France  zaprzeczyć pe-  

i ^  P°głoskom niepokojącym o mniemanych zachciankach E ran- 
\\{ .y>zfflędeni pow iększenia  swego terytoryum. „Francya —  po-  
°atat • ten dziennik —  nieobjawiła nigdy podobnych chęci w ciągu 
p ^ n i e h  lat piętnastu, gdy groźne wypadki zakłócały pokój euro-  
B;a ,j a jeźli  najnowsze wycieczki  hrabiego Bismarka do Paryża i 

nastręczyły powód do fałszywych d o m y s ł ó w , niemożna 
p0- ‘eź w  rozsądny sposób przypuszczać,  iż  pruski minister został  
°hich y Przez Cesarza, lub z polityki francuzkiej mógł czerpać 

oświadczeń.  Francuzka polityka pokojowa czyni takie 
< f t zcsenia niepodobnemi.  Francya okazała się tak w wojnie 
W jnt leJ* jak i włoskiej bezinteresowną,  a Sabaudyi i Nicey żądała 
paft8teresie własnego bezpieczeństwa dopiero wtedy od sąsiedniego 

a> ono nad miarę wzrosło,  i podobało mu się swoją sy-  
łlai ć  ! kr,ew przyzwoleniu i radzie Francyi gwałtownie zmienić i 
styi j-c .traktat, który obdarzył j e przepyszną prowincyą.“ W  kwe-  
“'ecb Sl ŝtvv upatruje Francya również tylko sprawę europejską;

0na żadnego powiększenia terytoryum i nieżąda żadnego  
Carstw!tałcenia karty europejskiej,  i tylko, jeźliby inne g łówne  mo- 
6ttr0b ? z achciało zakłócić w awanturniczy sposób warunki porządku
•ytftą . _leg o 5 zastosowałaby ona postępowanie swoje do wymagań 

P  i przyw róciłaby gw araneye utrzymania równowagi.

P osiedzenie  sejmu zw iązkow ego  z 18. b. m. było wyłącznie  
poświęcone sprawie Księstw nadelbiańskich. Anstrya i Prusy oświad­
czyły spoinie, że zastrzegają sobie zwołać stany holsztyńskie,  gdy  
uznają, iż nadeszła odpowiednia ku temu pora, i że nieuważają za 
rzecz s tosowną przystępować teraz do obrad nad wcieleniem .Szle­
zwiku do związku niemieckiego.  Prócz tego zaproponowały Au-  
strya i Prusy, ażeby wniosek średnich państw' niemieckich odesłany 
został  do wydziału holsztyńskiego.  Wniosek obudwu g łównych  
mocarstw niemieckich przyjęty został  8 głosami przeciw 7. .Śre­
dnie państwa oświadczyły po tein głosowaniu,  że pod zas trzeże­
niem prawa związku w  kwestyi  sukcesyjnej rezygnują na dalszą 
obradę nad ich wnioskiem w sejmie związkowym.

Z 1 11 d y i donoszą , że pułkownik B ruce  zawarł  14. b. m. 
trakta t pokoju z Butanem.. —  Natomiast wzmagają się zawi kłania 
między F rancya i  M adagaskarem . Ponieważ l larasy nastawiali na 
to, ażeby franeuzki komendant stacyi Tricault wydał traktat za ­
warty między Francya i Madagaskarem w zamiarze podarcia go,  i 
żeby Francya zrzekła się wszelkich praw do Madagaskaru, odje­
chał Tricault napowrót.  odmawiając przyjęcia wynagrodzenia pod 
takiemi warunkami.

Jak donoszą z p a ń s t w a  L a  P l a t a ,  starają się reprezen­
tanci kilku mocarstw europejskich przywieść do skutku zawieszenie  
broni między sprzymierzonymi i Paraguayem celem przygotowania  
pokoju.*

Przy całej swej łagodności  względem stanów południowych 
stara się przecież prezydent Johnson o to, ażeby w łaściiay cel 
w ojny  prowadzonej przeciw południowi niezostał  chybiony. S ławny  
abolieyonista Henry Ward Beeclier miał rozmowę z Johnsonem,  
w której tenże bardzo otwarcie się wyrażał.  Oświadczył  on, że 
żaden ze stanów niegdyś buntowniczych niebedzie przypuszczony do 
dawnego stanowiska swego w unii, jeźli wprzód nie przyjmie po­
prawki wniesionej do konstytucyi i nieprzyrzecze zupełnej opieki  
uwolnionym murzynom.

Zabut'zenia na w yspie Jam aice  zostały energiczncmi środ­
kami przytłumione. Przeszło 200 buntowników rozstrzelano lub 
stracono;  przywódzca P a w e ł Boyle , i sprawca powstania Gordon 
zostali skazani na śmierć.  W  K i n g s t o n i e  nastąpiło kilka are­
sztowali; ale wszystko było spokojne w chwili  odejścia poczty (25.  
października).  Wojsko i milieya biły się dobrze. Co do źródła i 
innych szczegó łów powstania są doniesienia wcale j eszcze niejasne. 
Jak słychać,  nastąpił wybuch zawcześnie,  i został  spowodowany  
aresztowaniem jednego ze spiskowych,  który miał odgrywać role 
w powstaniu, nazuaczouem na Boże Narodzenie.  Opowiadają, że od 
dłuższego już czasu objeżdżała kraj znaczna liczba osób, między  
temi niektóre z bardzo znacznym wpływem, które przemawiały  
w zgromadzeniach publicznych o krzywdach wyrządzonych murzy­
nom, a osobliwie przedstawiały ucisk podatkowy.  To  wzburzyło  
lud i powzięto zamiar wymordować białych mężów i dzieci,  ziemie 
ich zabrać, a kobiety trzymać w niewoli.  Gdyby przedwczesny  
wybuch w Moraut-Bay nie był odkrył cały spisek,  byliby około 
Bożego Narodzenia powstali murzyni na całej wyspie i —  jak 
utrzymują —  wymordowali  wszystkich białych i zamożniejszą klasę 
murzynów.

Monarchia Austryacka.
L w ó w ,  20go listopada. (P osiedzen ie  rady m iejsk ie j.) 

YV sobotę miała Rada miejska nadzwyczajne posiedzenie.  P rz ew o­
dniczący, p. burmistrz zawiadomił Radę urzędownie o dokonanym 
wyborze Agenora lir. Gołuchowskiego na posła z miasta Lwowa,  i 
nadmienił,  że obowiązkiem będzie komitetu wyborców zawiadomić  
o tern wybranego,  i w razie gdyby przyjął wybór —  poczynić ze 
strony Rady dalsze kroki. P. C hyliński wniósł ,  aby w takim ra­
zie wyborcy jak najliczniej złożyli  mu swoje powinszowania.  Rada 
jednak zgodzi ła się na uwagę p. S zla sk ieg o , że to nie może wyjść  
z uchwały Rady miejskiej,  lecz należy zostawić to wyborcom i ko­
mitetowi wyborczemu.

Potem uchwalono kilka spraw bieżących, jako to:  1. Przed­
siębiorcom ukończonej już budowy koszar kiesielkowskich Józefowi  
Wiedeniowi i Gallowi wydać kaucję 18 00  złr. 2. Sierocie po kon-  
t rolorze kasy miej skiej , Agnieszce Maryi Fiszkiewiczównie ,  dać 
wsparcie jednoroczne 50 złr.  3. U  pana Namiestnika zażądać je -  
sczce raz zwrotu zabranych w r. 1848  12 rur działowych miej­
skich. Rury te spiżowe,  ozdobione po kolei wizerunkami 12 apo­
stołów,  mają jedynie wartość pamiątkową. Dwie z nich zaginęły  
gdzieś  w arsenałach od tego czasu. Trzynasta,  ozdobiona wize­
runkiem Chrystusa rozpadła się na dwa kawały.  Jego Exc. pan 
Namiestnik zwiedzając archiwum miejskie, na wzmiankę o tych ru­
rach przyrzekł  zwrócić je miastu. 4.  Uchwalono dalej upatrzyć 
stosowne miejsce i wybudować umyślną kamienicę na pomieszczenie  
szkoły trywialnej u św. Anny,  rozszerzyć się mającej do 4ch klas



w obu oddziałach: mezkim i żeńskim, gdyż dotychczasowe wynaj-  
raywanie lokalów prywatnych na szko ły  szkodę tylko przynosi  
miastu. Nowy budynek nie uwzględnić i gimnastykę.

Przy tej sposobności  wezwał  pan D ąbrow ski, aby wysłano  
komis ję do lokalu szko ły  ś\v. Elżbiety,  gdzie się porysowały ściany 
i powały.

Pan Ja b ło ń sk i  biorąc powód z niewczesnej manipulaeyi przy 
formowaniu spisów wyborczych i wydawaniu kart legitymacyjnych,  
zażądał ,  aby magistrat funkcje tę powierzył  zaraz albo osobnemu 
urzędnikowi,  albo osobnemu biuru z obowiązkiem prowadzenia spi­
sów w nieustannej ewidencyi ,  aby nie zachodzi ły żadne nieporządki.  
Pan burmistrz zawiadomił,  iż na przyszłość nieporządki żadne nie 
będą zachodzić,  gdyć operatem wyborczym zajmie się bióro pre-  
zydyalne,  a utrzymywaniem spisu podatkujących w ciągłej ewiden­
cyi utworzyć się mające biuro statystyczne.  P. Jabłoński pomimo 
tego oświadczenia obstaje przy swoim wniosku.

Pan W ild  wni ós ł ,  aby celem regularnego przeprowadzenia  
wyborów nowych do rady miejskiej rada teraźniejsza wysadziła na 
przyszłem już posiedzeniu komitet dla uczynienia inicyatywy.

Trzy ostatnie wnioski odesłano do s c k c y i , i asygnowano  
w końcu koszt  preliminarzem tegorocznym nie objętych dwóch lamp 
i jednego kandelabra gazowego.

Posiedzenie skończyło się o godzinie 8.

/ \  H i e d e ń ,  18.  listopada. (Z a w ie szen ie  parlam entu  
austryack ieyo .)  Po przedstawieniu prawdziwego stanu rzeczy,  

jakie poczta wieczorna wiedeńska z dn. 16. b. m. zamieściła,  utrzy­
mane będzie i utrzymane być musi zawieszenie reprezentacyi pań­
stwa,  jeżel i  nie mają być na nowo rozpoczęte experymenta uznania 
zaoczności .  a to dopóty, dopóki taka tylko reprezentacya będzie 
możliwa jak ta, co przed Schotenthorem istniała, a którą reprezen­
tanci sami, jak świadczą mowy lewicy,  należycie osądzili.  Dla tego  
t eż  zawieszenie prawa o reprezentacyi państwa ustać musi w chwili,  
w której okaże się możl iwość przeprowadzenia prawa dziś zawie­
szonego.  Każdy zaprawdę obywatel  państwa austryackiego ma 
prawo domagania się przeprowadzenia i urzeczywistnienia ustawy  
zawieszonej,  lecz żaden Austryak,  ani żaden szczep ludu austry­
ackiego nie ma obowiązku uznanie reprezentacyi państwa, która 
powstała bez poprzedniego wykonania koniecznych praw bytu s w o ­
jego.  Reprezentacya państwa,  taka jaką dotąd posiadano, była to 
tylko fikcya a raczej antyeypacya,  był to fakt, który dla uprawnie­
nia swego  potrzebował dodatkowej ratihabicyi,  która właśnie nie 
nastąpiła. Artykuł wy ż  powołany Poczty wieczornej wiedeńskiej  
tłumaczy bardzo dobrze zawieszenie,  mówiąc: „Art.  VI. patentu lu­
towego oznajmia, iż całość praw dawniejszych, praw znow do życia 
powołanych i nowo ogłoszonych praw zasadniczych stanowi kon-  
stytucyę państwa;  prawa nowo ogłoszone są zateip częścią tylko  
konstytucyi ,  równie jak ustawa konstytucyjna węgierska jest  tylko 
częścią ustawy konstytucyjnej państwa. Konstytucya lutowa dla 
tego tylko nie stała się prawdą w całej rozciągłości ,  ponieważ,  jak 
manifest z dn. 20.  września uznaje, brakuje zasadniczego warunku,  
zgody między całością praw zasadniczych a ich częśc iami /4 Zgody  
zaś tej między prawem o reprezentacyi państwa a ustawą konsty­
tucyjną węgierską,  dotąd jeszcze  nie ma. Postaranie się o tę zgodę  
jest  pierwszem i najważniejszem zadaniem rządu, jeżel i  konstytucya 
łutowa,  według własnych jej premisów i oznaczeń,  stać się ma ży­
wotną i przeprowadzona być ma. Dla dopięcia tego celu manifest  
cesarski i patent z dn. 20.  września wytknęły drogę,  która nie 
tylko odpowiada ogólnym zasadom konstytucyjnym, lecz która jedy­
nie według patentu lutowego obrana być może.  Zawieszenie re­
prezentacyi państwa jest  zatem środkiem ku podniesieniu życia 
konstytucyjnego dotąd zlokalizowanego,  do powszechuości  wszystkie  
ludy państwa obowiązującej,  zadanie to wymaga jednak czasu obli­
czyć się nie dającego i dziwnem byłoby żądanie oznaczenia terminu 
zawieszenia do pewnego dnia lub pewnej godziny.  Z żądaniem tern 
wystąpiła P resse  w artykułach z dn. 7. i 8. b. m., zaś Poczta  
wieczorna wiedeńska w przedstawieniu rzeczy z dn. 16.  jasno w y ­
kazała,  iż termin zawieszenia z góry oznaczony być nie może.  Ze pogląd 
ten rządu nie j es t  przyjemny stronnikom przeszłego systemu, do­
wodzą to namiętne ich repliki, w których znachodzimy wprawdzie  
mnóstwo zarzutów bezzasadnych czynionych rządowi,  ale nic takiego,  
nie znajdujemy, coby zdołało osłabić argumenta poczty wieczór,  wied.  
P resse ,  przeciwko której wymierzony był  artykuł poczty wieczornej  
wiedeńskiej,  dała znow świetny dowód gruntowności ,  z jaką pole­
mizować zwykła,  w gorl iwości  zaś swej potrąciła o rzekomo nie­
jasne wyrażenie „w duchu praw“, tym sposobem zaś P resse  do­
wiodła,  iż najwyższego pisma odręcznego z dnia 20.  października 
18 60  r. do nadwornego kanclerza węgierskiego wcale nie czytała.  
Taka płytkość w kwestyi  tak ważnej jest  zaprawdę nie do pojęcia! 
Zaś N eue f r .  P re sse  wystąpiła z obszernym wywodem w  obronie 
fa łszywego zupełnie twierdzenia,  iż konstytucya lutowa, to jest  
statut o radzie państwa,  ogłoszona została uroczyście jako ustawa 
zasadnicza państwa, i że  ślubowano stanąć w jej obronie z całą 
potęgą i siłą. Ślubowanie to nie odnosi się jednak do samego sta­
tutu o radzie państwa, lecz do ustawy zasadniczej państwa jako 
całości  wszelkich praw zasadniczych,  odnosi się więc i do praw 
zasadniczych konstytucyi węgierskiej,  które jednak dopiero na drodze 
dyplomem październikowym wskazanej,  jako część integralna kon­
stytucyi państwa, do harmonii i zgody z całością doprowadzone  
być muszą. Mówią następnie, iż  i ordynacye krajow e są częścią

Tak
konstytucyi poństwa, a zatem także zawieszone byeby powinn)- ^ 
nie jest.  Ordynacye krajowe nie są w sprzeczności  z ®a n 
z praw zasadniczych w Art. VI. patentu lutowego ws ka z ao ^ ^  
działalność i cli nie zależy więc od żadnej poprzedniej zgody.   ̂
tu i P resse  wofa,  że prawo inlodszp ir ląpić  powinno prawu • 1 
s z e m u ! Na tak umyślne przekręcanie prawdziwego sianu l7ef^  
odpowiadamy, iż tu nie idzie wcale o to, ażeby prawo jakie 1 
piło, ale po prostu idzie o to, ażeby prawa wszystkich kra|°"i  
dyplomem październikowym i patentem lutowym zagwarantow* 
aktywowane zostały na drodze jawnie przekazanej najwyższe" 
pismem odręcznem 7. dnia 20.  października 1S60 i paten 
z dnia 26.  lutego 1S61 roku. Następnie mówią, iż porzue'

■»> , * • ■ Jpntreprawne obrażone hyc ma z powodu, iż obrano inną 111 »• 
ku załatwieniu sprawy konstytucyjnej.  Jeżeli  zaś przekonano s j 
iż poprzedni sposób postępowania zamiast zbliżyć oddala od ®a ‘ 
twienia kwestyi ,  od którego to załatwienia zbawienie monarchii ®̂  
wisło,  na ten czas sądzimy, iż opuszczenie drogi poprzedniej 
nieczną było powinnością.  Zresztą jako dowód, iż droga popi®6 
dnia nie była właściwą,  dodać jeszcze można, iż z każdym ę0*4' ^  
zmniejszało się współdziałanie ludów w delegowaniu poslo" 
rady państwa, ze przyciągniecie do rady państwa pewnej ^
reprezentantów Siedmiogrodu nastąpiło jedynie w s k u t e k  oktroj0" 
daleko sięgających,  że rada państwa sama w ostatniej swej kau 
cyi postąpowanie to potępiła, postępowanie wiec takie nadal * ' 
się nie możliwem. Co zaś dotyczę Ostdeutschc P ost, ta "'y®7- • 
tala zupełnie nowe punkta oparcia w artykule poczty wiec®011, 
wiedeńskiej.  Nie dziwi nas to wcale,  bo Osłdeutsche P ost staj0 
bez skrupułu w opozycj i  przeciw obecnemu rządowi,  nie c®Ĵ a,!<',' 
i nie uwzględniając wcale najważniejszych ak-tów politycznych, M"* 
prawem dla rządu być muszą. O słdeutsche P o st ma się za coś b a n ^  
wielkiego,  my zaś pozwolimy sobie zwrócić jej uwagę,  iż te sa1 
punkta oparcia wysnuwają się w logicznem następstwie myśli ® 
sarskiego manifestu z dnia 20. września,  a że nie będzie w lu7,' B 
szłości ,  jak się Ostdeuische P o s t  obawia, żadnej konfuzyi w lH’lt'V_ 
publicznem, za to poręcza zapewnienie rządu kilkakrotnie p°" 
rzone, iż polityczne usiłowania ministeryum znalazły żywą Pp 
stawę w realnych stosunkach i potrzebach ludów Anstryi.

r ' ' h it"W i e d e ń . 10. listop. ( N ow iny d w o ru .—  W iadom ości v 
żące .)  Najj. Pan przybył  wczoraj o godzinie 9tej przed polud"1  ̂
z Schonbrunnu do Wiednia i przyjmował o godz.  1 0 tej p. nii®1- 
f inansów hrabiego Larisch - Wonieli. Cesarz Jegomość odbył p° 1

. ił 3*konfereneye z lir. Mailathem i hr. Esterhazym, odbierał relacje l 
nów ministrów,  ko ło południa udzielał kilka osobnych a u d y e n c )  

po godz.  2giej odjechał  do Schonbrunnu.
Jego Cesarzew.  Mość Arcyksiążę Ludwik Wiktor  przjby ^ 

wczoraj o godz.  u pół do lOtej z Salzburga i wysiadł w hurgu 
sarskini.  Ich Cesar/.tw. Moście Arcyksiążę Franciszek Karol i 
księżna Zofia wracając z Salzburga przybyli wczoraj o godz- "U 
d o  4tej do Penzing i udali się do Schonbrunnu. Najj. Pan 0t7e 
w ał  na przybycie Ich cesarzew.  Mości.  . pr

Ich C. Wys.  Arcyksiążę Albrecht z familią, Arcyksiążę fia)!' j 
z małżonką,  Arcyksiążę Wilhelm,  Książę Kajetan neapo!itai>fK 
Książę  Filip wirtemberski z małżonką przenieśli się wczoraj ® 1
burgu do Wiednia.  .j

Kr. węgierski Tawernik Paweł  Sennyey przybył tu dziś ° " ^ j  
do 2giej pociągiem pośpiesznym z Pesztu i wysiadł  w hoielu I1 
rzymskim cesarzem.

Belgia. ,itj
E R r u x e l a , 6. listop. (S ta n  zdrow ia K róla. —  Rosf,r’at 

w  izbie.)  Urzędow e  w iadomości,  które telegraf przyniósł d z i ś  ®* 
denne, donoszą, że Król miał zeszłej nocy sen spokojny,  i ®e V : e 
zdrowia jego w ogóle się polepszył.  W kołach dworskich nie ® ‘ 
się panować żadna obawa. Król spodziewany jest z Ardenue .1" 
lub pojutrze. —  Izba deputowanych przyjęła dziś j e d n o g ł o ś n i 1’ .. 

dżet finansowy, odl iczywszy tylko głos  deputowanego zAntwCP

Włochy.
F l o r e n o y a , 18. listopada. (O tw arcie  parlamentu )  * ^

parlament został  otwarty.  Król w mowie tronowej przypo,11'na.’ łVy 
w Turynie wyrzekł  słowa zachęty i nadziei,  terai sanieim s 0 ^  
przemawia w Florencyi,  gdzie wszystkie przeszkody przy'vri 
autonomii będą usunięte.  Mój rząd przez uszanowanie dla 
twa i w interesie religii rozpoczął negocyacye,  które został) ^  
wane, ponieważ zdawały się uwłaczać prawom korony i \13 a- 
Czas i prąd wypadków załatwią kwestyę między Włochami  
pieztwem. Musimy zostać wiernymi konwencyi  wrześniowej- , te. 
Francya wykona w ustanowionym terminie i na ten z łatwość • 
raz oczekiwać możemy. l0y«

Sytuacja  polepszyła się znacznie.  Król wspomina 0 C,arye 
sinych stosunkach z zagranicą o uznaniu przez Hiszpanię, f i8" g u- 
i Saxonię.  Włoęhy  zajmą miejsce między wielkiemi Pa"stvvalI'l;0sty 
ropy, przyczyniając s i ę ,  aby sprawiedliwość i wolność o 1 
tryumf. vj[a

Wspomina o szczęśl iwym rezultacie,  który wolność spi .e|), 
we Włoszech.  Ministeryum przedłoży projekta ustaw wzg V ^  
uzupełnienia jedności w nauce i polepszenia kredytu. Xrudę>° 
prowadzić równowagę w finansach bez redukcyi w o jska ;
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3est żądać nowych ofiar, ale patryotyzin i lud nie zostawią nas 
'v niebezpieczeństwie.

Rozdzielicie ciężary ile możności jednostajnie, zmniejszając 
oraz wydatki publiczne. Włochy muszą oczyścić sie z gruzów prze­
szłości.  Będziecie naradzać się nad oddzieleniem kościoła od państwa 
1 Oad zniesieniem korporaryi religijnych; nic nie z n i s z c z y  dzieła 
Indu. No we  walki sa nieuniknione. Synowie Włoch zgromadzą się 
°koło mnie;  potęga i cywilizacya Włoch  otrzymają przewagę.  R oz ­
tropność narodu ocali prawa i honor Włoch.  Na drodze polityki  
narodowej trzeba postępować otwarcie.  Ufając m i ł o ś c i  mego ludu i 
s'le 'nojej armii nie zaniedbam niczego dla dokonania dzieła, które 
naszym potomkom przekażemy ukończone.

(R ó żn e  w iadom ości.)  Co do pilnowania granicy potwierdza 
się,  że rząd wioski rozkazał  dowódzcom swoich wojsk unikać 
"'szelkiego sporu z wojskiem papieskiem, i ż e  rząd papieski nie 
Postawi swego wojska tuż na granicy, lecz w pewnej odległości .

Włosk i  minister sprawiedliwości  wydał  okólnik do władz  
z żądaniem przedłożenia sprawozdań względem zmiany podziału 
‘tyecezyi.  Włochy  mają 241 biskupstw.

N i e m c y .

P o K l t u i y  Kigo listopada ( v D ziennik P o zn a ń skP  upomina 
er‘iigracye polska.) ,  aby się wstrzymała od nowej zamierzonej nic 
(lorzeczności, ponieważ znowu zaczęto robić przygotowania celem 
ntworzenia nowego demokratycznego komitetu centralnego z za ­
czynianiem dawnego politycznego programu. Dziennik Poznański  
"azywa to przedsięwzięcie anachronizmem, który opiera się tylko 
na błędnem pojęciu charakteru nowej einigracyi.  W tym względzie  
"''gan narodowy poczytuje sobie za powinność,  jaką nakazuje mu 
jego dotychczasowe postępowanie,  położyć tamę złudzeniom, jakim 
°ddaje się emigracja co do swego teraźniejszego znaczenia i przy­
szłego powołania.  Jest to wielkim błędem, pisze D zienn ik , że wy-  
ejtodźcy po ostatniem polskiem powstaniu, biorą sobie za wzór  
^migrację z roku 1831,  i chcą jak ona reprezentować polityczne 
*nteresa narodu. Dawna emigracja ukończyła swoje zadanie, nowa 
*aś, tak ze względu na żywioły,  z których się składa, jak ze 
"’zględu na zmianę stosunków w krajach polskich, i zwrot  ducha 
"ai'odu nie może rościć sobie żadnego prawa do przewodniczenia  
y  polityce. Wszystkie  warstwy ludu tak dobrze pojęły swoje tera-  
Z“iejsze stanowisko,  i tak dobrze wiedzą, czego od przyszłości  
°czekiwać mają, iż nie potrzebują żadnej moralnej opieki z ze-  
""ątrz. Zamiast zajmowania się polityką, naród potrzebuje wypo-  
CzJnku dla wytchnienia po ostatnich klęskach. D ziennik  potępia 
'v'ęc stanowczo wszelkie związki Polaków za granicą, jako całkiem 
n,epożyteczne,  zwłaszcza iż mogłyby służyć chyba do przywrócenia  

w kraju. Jeżeli  emigracya ma tworzyć związki dla zapewnie-  
Jj‘a sobie egzystencyi  materyalnej, tego nikt nie zgani ; jeżel i  bę-  
dz'e się starała, aby młodsi z wychodźców wykształcil i  się w ja-  
?0"'ej gałęzi ,  to kraj uzna z wdzięcznością,  ale po za ten cel ani 

r°ku stawiać nie wolno.

( R eskryp t na jw yższy  do cesarskiego tow arzystw a wolnego 
e*°noinicznego.) Założycielka wolnego towarzystwa'ekonomicznego  

Marżowa Katarzyna II., wziąwszy je w roku 1 <65 pod szczególną  
opiekę,  w reskrypcie swoim wyraziła, że „praca członków to-  

•V!lrzj s twa  za pomocą Boską wynagrodzoną będzie im i potomkom 
J* własnym ich pożytkiem44! VV ciągu stuletniego istnienia swego  
°warzystwo nie tylko że odpowiedziało oczekiwaniom wysokiej  

założycielki ,  ale przez publiczne prace swoje nabyło prawa 
0 Wdzięczności Rosyi.  Dawszy początek poznawaniu u nas potrzeb 

^" ' i d ł ow e g n  gospodarstwa wiejskiego,  ono ciągle czuwało nad 
jPnioweni rozwijaniem tegoż,  a badaniami swemi i iustrukeyami  

° ° " ’nie przyczyniło się do ulepszenia różnych gałęzi  jego,  i prócz  
[ atci,yalnych korzyści  ludności wiejskiej starało się szerzyć między 
(| naukę czytania i pisania, oraz szczepienia ospy ochronnej,  

" p rowatlzenia czego pierwsze przedsięwzięło kroki. Oddając 
'lPeł»ą s łuszność tak pożytecznej przeszłej działalności towarzy-  

e,'Va3 jestem przekonany,  że i nadal przy nowych warunkach bytu 
. aiiouaicznego Bosyi ,  będzie ono działać skutecznie dla dobra dro-  

^ 1  naszej ojczyzny,  i przez to zachowa stałe nasze zadowolenie.
5 0rJginale własną Jego Cesarskiej Mości ręką podpisano:

A lexander.
W Carskiem Siole,  31.  października 1865 r.

. (Z w in ięc ie  w ojskowo-policyjnego zarządu i kom isy i śled- 
0 êJ W B erdyczow ie .)  Z rozporządzenia dowodzącego wojskami  
t r?gn wojennego kijowskiego zwinięte zostały w Berdyczowie do-  
lttC,llCzasowy zarząd wojskowo-policyjny i komisya śledcza wojskowa,  
da?re otrzymały polecenie zdać akta do 15. października; od te:że 

y "stała wypłata dyet prezesowi i członkom komisyi śledczej.  
kje CW iadomości z T a szk ien tu .)  Do Rus. Inw . piszą z Tasz-  
lujłntu) że stan rzeczy tam się nic zm ie n i ł ; żadne nieporozumienie 
żuj Ujście nie miało miejsca z mieszkańcami, którzy ciągle oka-  

" Szelką uprzejmość dla Rosyan. —  30. sierpnia gubernator 
bar,°d" Turkiestańskiego wyprawił  uroczystość ludową, która była 
a efektowną. Zgromadzenie ludu wynosiło około 30 tysięcy,  

kyło najmniejszego wypadku. Bucharcy toczą walkę z Kip- 
Z która osłabiła obie strony. Emir Biichary, znajdujący się

•  0łvnemi siłami w' Kokanie,  wysłał  przeciwko Kipczakom tylko

część swego wojska, co dało tym ostatnim niejaką przewagę.  Tym­
czasem Emir odebrał wiadomość,  że Szagri-Sjabz widząc,  iż inte-  
resa Emira w Kokanie stoją nie bardzo dobrze,  swoim zwyczajem 
zbuntował się; z tego powodu Emir posłał  do Buchary swoją pie­
chotę,  i jak słychać,  wkrótce sam ma tam pociągnąć. Słychać także,  
że on zamierza wyprawić do gubernatora Turkiestanu solenne po­
selstwo,  co jeżeli  nastąpi, będzie to już Irzecie poselstwo buchar-  
skie do jenerała Czerniajewa. W ogólności  Emir jest  bardzo gr z e ­
czny dla gubernatora. Raz gubernator,  otrzymawszy doniesienie,  ja ­
koby dwóch jeńców rosyjskich znajdowało się w obozie Emira, po­
lecił  napisać do Taksaby, aby ich zwrócono.  List posiany był przez  
dwóch posłańców Kirgizów. Emir zapewne wziął  tych posłańców za 
ludzi przybliżonych do jenerała Czerniajewa, pokazywał im swą  
artyleryę i obdarzył kosztownemi sukniami. Jeńców rosyjskich nie 
okazało się, i Taksaba, na dowód tego,  przysłał  przez tychże po­
słańców żołnierza-tatara,  który dezerterowal przed kilkoma dniami 
z Czynazu. Koczującym na pograniczu Kirgizom ogłoszono,  że na­
rowili z Rosjanami mają uiszczać podatek, dając po jednym baranie 
od szałasu;  podatek ten, jak słychać,  będzie pobierany od tej j e ­
sieni, i wyniesie około półtorasta tysięcy.  Osiadła zaś ludność, o ile 
wiadomo, w roku bieżącym nie będzie pociągniętą do żadnego po­
datku.

Grecy a.
A t e n y ,  11. lislop. (W ia d o m o śc i pobieżne.) Korespondent  

ateński do T riest. Z tg . pisze:  Trudno przypuszczać,  by nowe mi ­
nisterstwo mogło długo się utrzymać,  gdyż niema ono w sobie
wiele warunków żywotnych.  Opinia publiczna nie jest mu wpra­
wdzie przeciwną,  ale w izbie będzie opozyeya za kilka dni zanadto 
potężną. Szczególnie potrzeba się wielce obawiać party i byłego  
prezydenta gabinetu Kumundurosa, zwłaszcza,  jeśli  —  jak słychać  
od kilku dni —  połączy się z partyą bułgarską.

Zeszłego  poniedziałku został  zrabowany dyliżans między Te-  
barni i Cbaleydą; zbójcy schwytali  jednego z podróżnych,  bogatego
właściciela dóbr i byłego deputata, i żądają 2000  funt. szterl.  okupu.
Tego samego dnia została także zrabowana poczta listowa w po­
bliżu Kalamnly; wszystkie listy zniszczono,  a knryera puszczono.

Zeszłej  niedzieli odbyła się instalacja nowego rektora naszego  
uniwersytetu.  Król i ministrowie byli obecni na tej uroczystości .  
Nowym rektorem na-rok szkolny 1865— 66 jest  dr. Beniselos,  pro­
fesor medycyny.

Słychać,  że niektóre greckie wicekonzulaty w Lewancie mają 
być zwinięte ze względów oszczędności .  Środek ten jest niestoso­
wny, gdyż greckie ajentury w Turcji ,  gdzie mieszka bardzo wielu 
kupców greckich,  są nieodzownie potrzebne.

Ceny bawełny w Liwadyi spadły znowu zn acz ni e , ale zasób 
bawełny w tej prowincyi jest mały. —  Od wczoraj mamy słotne 
powie trze,  morze jest  wzburzone.  Tego roku oczekują w Grecyi  
bardzo ostrej zimy.

. ] [ r o ! ł t f ; a .
( I l u m i n a c y a . )  D la okazania w dzięczności za akt łask i m onarszej 

m iasto L w ów  w czoraj w ieczór n i w ezw anie rady  m iejskiej u roczyśc ie  było 
ośw ietlone.

(P o ż a ry )  W P n i o w i e  w pow iecie N adw orniańskim  d 14. b, m. sp a ­
lił się stóg  zboża w artości 59 z łr . O gień był podłożony.

W  O l s z a n i c y  w pow iece G iiniańskiin d. 15.. b. m. spa lił się  p rzez  
n ieostrożność budynek dw orski wartości 100 zir.

W S a m b o r z e  d. 23. z. n . spa liła  się sta jn ia  i wozow nia na p rz e d ­
m ieściu lwow skiein. Ogień pow stał p rzez  nieostrożność.

Ostatlia poczta.
B u d a ,  19.  l istopada w południe. Właśnie skończy ły  się 

wybory do sejmu. W  pierwszym okręgu wyborczym zos ta ł  wy ­
brany baron E d tvó s , w drugim P io tr  R atb. —  Na cześć imienin 
Jej Mości Cesarzowej odbyło się uroczyste nabożeństwo w para­
fialnym kościele miejskim w Jeszcie i w twierdzy Budzie,  na któ-  
rem były obecne w Budzie znakomitości wojskowe i namiestnictwo,  
w Peszcie zaś kurya, rada girinna i komitat.

P a r y ż ,  19.  listop. P a rie  powiada, że wiadomość o urlopie 
marszałka Raudona jest  fałszywa. Marszałek był  wczoraj obecnym 
na konferencyi ministeryalnej v Compiegne, i będzie także na przy­
szłej radzie ministeryalnej. Zaś marszałek Mac Mahoń —  powiada 
dalej ten dziennik —  udaje się do Austryi bez celu politycznego,  
tylko dla brania udziału w łotrach u swego szwagra,  wicehrabiego 
de Castries.

Podług dzisiejszego Montora obejmie redukeya kadrów armii 
10 .396  ludzi;  żołnierze odpadijących kadrów będą wcieleni do po­
zostających kompanii szwadroiów i bateryi.  Ostateczne oszczędze­
nie w budżecie na rok 1867  ryniesie 1 2 2/ 3 milionów franków.

M n i c h ó w ,  19. listopala. B aier. Z tg . ogłasza oświadcze­
nia, złożone przez reprezentantów Bawaryi,  Saxonii i Elektoratu 
Heskiego na wczorajszem ptsiedzeniu związkowem, które kończy  
się temi s łowy:  Rządy te, wy zerpawszy już wszelkie środki,  jakie 
podług ustawy związkowej  zotawały im do dyspozycj i ,  sądzą, że 
same sobie są winne oświadciyć, iż dopokąd w związku nie na­
stręczy się nadzieja obrady uchwały opartej na zasadzie prawa, 
będą one swoje zadanie i srają czynność w tej sprawie pośród



zgromadzenia związkowego  uważały za skończone,  i ogranicza się 
tylko na stanowczym proteście przeciw wszelkiemu załatwieniu,  
nie zgadzającemu sie z tą zasadą prawną.“

S z l e z w i k ,  19. listop. Podług okólnika szlezwickiej  dyrekcyi  
pocztowej zostały dzienniki: Kieler Z tg  , Sch/esw ig-holst. Z tg . . 
i Itzeh. Z tg . rozporządzeniem barona Zedlitza z 17.  b .  h i . zaka­
zane w obrębie księztwa Szlezwiku.

B e r n a ,  19. listop. Nadzwyczajna sesya zgromadzenia iedera-  
cyjnego została dziś zamknięta bez mowy prezydenta.  Najbliższe 
zgromadzenie nastąpi w lutym 1866.

N o w y  Y o r k ,  9. listopada. Konwencyn w Georgii odrzu­
ciła dług zaciągnięty przez separatystów. —  Rząd washingtoński  
wysłał  rozkaz do fortu Wonroe, ażeby się wstrzymano z rozbro­
jeniem okrętów wojennych. —  Wybory  w . lersey, Nowym Yorku , 
Massachusselt,  Wisconsin i Minnesotta wypadły na korzyść repu­
blikanów.

T  E  A  T  n .
' 2D ziś  (przedst.  riiem.) „ f l a c h  tć» J a h r e n , “ opera komiczna w 

oddziałach.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
Dnia 20 . listopada 1 8 6 5 .

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 20. listopada.

Hotel L anga: P P . : M yrhacli F ranciszek , c. U. ra d ca  dw oru, z K rakow a.
— K reu ter. c. ros. jen o ra l-m a jo r, z Kijowa. — R zepecki T eodor, c. U. kapitan , 
z Przem yśla.

Hotel Georg-e: 01exiński M ichał, z Sokala. — R adziejow ski E dw ard, 
z D itkow iec

Hotel e n ro p e jsk i: K opestyński Józef, z B ielska. — U strzyck i W aleryan, 
z Zam iechowa.

Holel k ra k o w sk i: C zerm iński Ludw ik, z Nadycz. — K ronstein  H ipolit, 
z K ruhow a. — Sierom ski S tan isław , z K ropiw nika.

Hotel an g ie lsk i: Z alesk i S tan is ław , z Drohom yśla.
Hotel K uhna: M ierzeńsk i Rafał, z B aryłow a.

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 2!ł. listopada.

P P . : M yrbach F ran c iszek , c. k. rad ca  dw orn, do C zerniow iec. — Hrabia 
D zieduszycki M ieczysław , do K orniow a. — t ir ,  P ru szy iisk i Józef, do Pom orzan.
— H r. R om er W ładysław , do O c ieck a .— H r. T yszk iew icz  O skar, do W iednia.
— R eindl Antoni, c. k. p ens, m ajor, do W olicy. — H irn -ch a l K arol i L acbner 
F ryd ery k , c. k. pens. kap itanow ie, do S try ja . — B rzozow ski Zenon, do Rosyi. — 
B łażow ski H ieronim , do P a n io w ie c .— B rodzki Adam, do O strow a. — B aroncze 
M agardy, do Suczaw y. — Cikow ski Antoni, do Z łotn ik . — D ylew ski M aryan, 
do R olowa. — K onaszew ski E m il, do W arszaw y . — P assakas T e o d o r , do 
G ródka. — P cirow iez  F ran c iszek , do W ołostkow a. — P ieńczykow ski Józef, do 
W ybranów ki. — S zelisk i K azim ierz, do Chodaozkowa. — Z agórsk i A lexander, 
na W ołyń.

B a ro m e tr
w  m ie rz e

P t.ra jiarys. sp ro-
wadaony do
0“ Reaum.

Stopień
ciepła

w edług
Reaum .

S tan  po­
w ie trza  
w ilgo ­
tnego

K ierunek  i siła 

w ia tru

Stan

atmosfery

7. god. /.ranaj 
2. god, po poł. I 
tO .god.w iecz. |

329.24
329 .14
329.04

0.0 
1 2
0 3

83.0 
MO 1 
84.7

południow y
n

pochmurno
»
rt

& u r s L w o w s k i.

Dnia 20 listopada

Dukat holenderski  .............................
Dukat c e s a r s k i ............................
Półim peryał z ł. ro sy jik i . . . . .
Rubel sreb rn y  r o s y j s k i ........................

„ papierow y ro s y js k i ...................
T a la r  p r u s k i ...........................................
Polski kuran t i pięciozłotów ka . . 
Gałicyj. listy  zastaw ne w. a. za 100 zł.

„ „ „ m. k. za 100 zł.
G alicyjskie obligacye indenm izacyjne
a%  Pożyczka n a r o d o w a ...................
A kcyegal. kol. żelaz . K arola L udw ika

wal. aui.tr.

bez
kuponów

zł. 1 o. J zl.
o 12 <”)
5 14 r*
8 86 8
1 66 i
1 40 1
1 61 i

67 03 67
70 45 70
69 22 69
68 33 69

186 17 188

17
19
97
69
42
63

63
97
92
06
83

Telegrafowany kurs wiedeński.
Dnia 20. listopada.

o%  M etaliki  ................................................................................
5%  pożyczka narodow a . . . . . .  . ' ..................................
Eosy z 1860 r o k u ............................. . ...................................................
Akeye banku w iedeńskiego ........................

„ „ kredytow ego . . .     .
Londyn, to  funtów s z t e r h n g ó w .........................................................
S reb ro  ............................................................................................................
D ukat p o j e d y ń c z y .....................................................................................

kurs g iełdy  wiedeńskiej.
18. listopada.

p,
Dni-

t .  S tło jR  { t u b l l c z i i j ' .  (Za 1 0 0 zł.)
A. P a ń 3 t w a. p ien . tow ar.

W a u s tr . w al. po 5%  . • 60.15 
„ ,. t>ez kuponów

zw ro tn y  po 5%  . . . .  98.50 
Z pożyczki naród , z proc. 

ud stycznia  do lipea po 5% 68.60  
od kw iet. do paźd. po 5%  68 60 

Pożyczka w s re b rz e  z 1864 
roku  zw ro tna w 35 łatach  74 .—

?. r .  1851 se r. B. po 5%  — .— 
M etaliki po 5%  . . . .  .  C5 20 
M etaliki z p roc. od m aja do

lisfopada po 5%  . 65,20 
po 4«/,%  ■ - •

60.33

99.—

68.80
68.80

75.50

65.40

65.49 
67—  
50.75 
38.26 
34—
12.50

d tte . po 4 (4 %  . . . .  56.75
K tf .  .. 4%  . . . -5 0 ,5 0
ótt >. „ 3%  .  . . 37,75
dt o. „ 2% %  . . . .  32—
dt c. „ t % . . . . 1 2  70

P r / , ’ ' ,  do wył z r . 1839
cc e losy .......................  138.— 139.—

t r z e . ,  do wył. z r. 1839 
p iąta częśó losów  . . . 135 —

I . a  i .  do w jl .  z r .  1854 8 0 .—
•/.. do w ył. z r ,  1860

po i OOzł...................................84.75
P rz e z , do wył. z r, 1860

po 100 z ł.................................92.75
Pożyczka z r. 1864 (z p re ­

m ią) po HO z łr . . . .  77 —
R enty  Como po 42 tir . aust. 18.—

W ylos. obi. dawn, iP °  6%  60 ,~
fiingu p ańst. .

p ien . tow ar. 
K ar., K rainy i W yb. 84 .— 85—
W ęg ie r . . . . .  69,50 70—
B anatu Tem . . £9 .—  69 76
Ki-oacyi i S ław onii 72 .— 73.—
G a l i c y i ...................  69 —  69 76
Siedm iogrodu . . 64 75 65.50 
Bukow ina . . . .  67.50 68 .— 

Z klauzulą wylos. w r. 1867 66.60 6 7 —
Banat T em esz .......................  66 25 66.60
Lomb. w en. poż. z r .  1859 89.50 90.50

!
po 5%  — — -------
„ 4%  64—  55__

B 3V ,%  - —  — —  
„ 3 %  54—  6 5 . -
„ 2 % %  - —  - —  
„ 2%  27—  27.50

a 1SĄ %  — —  - —  
$. Stan olulijg. dom estykaln.
za 100 z ł. . . .  22.50 23.50
r 100 * . . . J8 .— 19—
» 100 * . . . 16.50 18.50
» 1 0 0 ..............14.— 16___
■ 100 „ . . . 12.60 14.60

l rr.ez. do lo -. <‘h l . |  ”

4V2% 56.25 
4% BO­
S Y ^  43.25

(iew. długu ;.viśst. -.
/  uroc. v  k ra ju » ”

(lito. z p rocen t. J ” 
za g ran icą  . I ’’

bc
s
c
G»"
c?Ci.

SJ
CS

C

2*4 % 55—  
2*4 % 6 0 —  
2%  44—
1*4 % 89—  
5% 71.50
4 % %  67.25
4%  60__

B. K r a j ó w  k o r o n n y c h .  
N iższej A u stry i . 83 .—
W y ż. A u s t ...................83 .—
S a lc b u rg ...................87.____
C z e c h ........................87 —
M orawii . . . 81.—
Szląska  . . . .  87 .—
S ty r y i ........................86.60
T y ro lu  . . . .  — __

136—  
80 50

84.90

£3 —

77.20
18.25
6 2 —
66.75 
60.60
43.75

67 —
51—
45 —
40—
72—
67.75
60.50

S3.i 0 
8 4 —  
89—  
88—
8 2 __
88—
87.50

Po m  
2‘/2%  
$ \ \%  
i%

3 .  A k e y e *
(Za sz tukę.)

Banku narodow ego . . . 716 — 778 ,_
Insi. k red . dla handlu po

201 z ł. w. a ......................  158 90 1Ł9 10
N iż -a u s tr .  tow . eskorot.

po 500 z ł.............................. 562—  584—
B aiku ang lo-ausłryack iego  

m 200 z łr . (20 ft. s te r .)  
z w p ła łą  30 J/a . . . .  6 9 . -  69.58

PóH .kol.po  1000 z ł. m. k. 1644— 1646__
T ov. k e le i żel. p aństw a po 

20) z ł. m .k . czyli 500 fr. 174.40 174,60 
FoHd. kolei p ań st.,lo m b . 

wen. i cen tra l.-w ło sk ie j 
koiei że l. po 200 z ł. w. a. 
czpłi 500 f r .  z wpłatą
18»zł.................................... ; 169,50 170.50

Kol. Ces. E lżb ie ty  po200 zł.
moa. konw ............................ 126—  125.50

Kol. K ar. L ud. po 200zł.
moa. konw ............................  187.25 187.75

L w tw sko-czern iow . kolej 
p o 200 zł. w . a. w sreb rze  
(28 f. s.) z w p ła tą  36%  . 71—  73—  

Uprzy wil. czeska  kolej z a ­
chodnia po 200 zł. w. a. 153—  153.25 

Poład. -p ó łn . - niem. kolei 
koM. po 200 z ł. m. k. . 110 75 111.25 

Kolsi Cisy po 2 0 0 z ł.m .k . 
po 140 z ł. (7 0 % ) w płaty  147—  147—  

ilo ł.P reszb . T y rn . 1. emis. 
po 290 zł. m. k ................. ........ ,—  ,__

pien. tow ar,
dtto II. emis. po200zł.m .k. — .— — .—
Kolej B usteh radzka  p i
500 zł. m. k ....................... 1.96.— 70(1.—

Kolej A ussig. - Ciepl. po
200 z ł m. k........................  241.— 245.—

Kol. Bern. Rosa. z pierw '- 
szeństw em  po 200 zł.
mon. konw ......................... —.— —,

Kol. G rac. - K8fl. i Tow . 
górn. po 200 zł. w. a. . 138.— 142 — 

A ustr. tow arz. żegl. par. 
po 500 zl. m. k . . . .  443.— 445. 

Lloyda w T ryeście  po
600 zł. m. k .......................... 217—  219—

T ow . młyna pa r. w W ied.
po SOOzł.w. a ......................3 9 0 —  395—

Pow sz. austr. Tow . gaz. 
po 200 zł. w. a. . . . 2 6 0 .-  2 7 0 .-  

Mostu lańc. w P eszcie  po 
600 zł. m. k ...................... 366—  370—

&. L i s t y  z a s t a w n e .
(za  100 z ł.)

Tow . żeg. pa r. n3 
za  100 zł. m. k. . 

L loyda za 100 z ł.

6

Dun,
pien, towar*

91 _  95.

po

Banku 6 le t .z r .  1867po6% — — — —

naród, i lOlet. „ 1857 po 5%  104— 104.50
w m. k. p rzeznaczone do

, los. po 5%  . . 92.50 92,70
B anku na 12 m. 5%  . __
naród. < p rzezn . do lodo­
w w. a. wania po 5% . . 88.15 88 25
Gal. Tow . kred. w w. a.
po 4% • • * ................... 67— 67.25

W ęgier T ow ar, ziem skie
po 5 j ................................. 77.25 77.76

L o iy .
łn st. k red . dla handlu 

100 z ł. w. a. ,
Tow . żeg. par. ua Dun. po

100 zł. m. k...............................   ■_ fl
P o ż .T ry e .p o  100 zł. m. k .  109.—

„ n po 50 zł. m. k .  48.50 r,“’ 
Pożycz, m iasta Budy po

40 zł. w. a...............................2 1 .—
E sterhazego  po 40 z ł. ii i . k .  62

(z.i szluk?’! 1

116.25 U 6 '5® 

7 6 . -  7 7 ."

Salma „ 40 „ „ 95.50
Palttego « 40 „ ., 21-50
Clarego „ 40 „ „ 21.50
St. Genois „ 40 „ „ 21.50
W ind ischgratza  20 zł. „ 16.—
W aldsteina 20 M 16.—
Keglevicha 10 „ 1 2 .—
Fundacya szpit. A rcyksię- 

cia R u d o lfa ............................ 11.25

22. "
6 6 '
9 6 ."
22.5®
22.5®
oy.50
1 7 ."  
1 7 -"  
1* 5®

fr. O b l ig a c y e  z  p r a w e m  
p ie r w s z e ń s tu  a .

Kolej E lżb iety  po 5%  aa
100 z ł. m. k .................... 97 .— 97.50
detto detto w sreb , upr
za 100 zł. w. a. . . . —,_ 81 —

Em is. z r .  1862 za 100 zl.
w al. a u s t............................. 75— 76—

T ow . a u str . kol. państw a
po 500 f r ............................ 107.76 108.25

Kol. Lomb. w en. po 500 fr. 99.50 100—
Kol. półn. po 100 zł. m. k. 91.25 91.75
Kol. półn. po 100 zł. w . a. 88.75 89.25
Kol. Glogn. po 100 zł. m. k 79— 79.50
llp rzy w . czeska  kol. zach.

po 300 zł. w . a. (w  s r e ­
b rz e ) za 100 z ł................... 33.50 84.50

Połud. półn. kolej kom. po
5%  za 100 z ł ..................... 76— 7 7 —

Kolej gal. K arola L udw ika
po 300 zł. w. a. (w  sreb rze )
po 5%  za 100 zł. . . . 90.50 91 —

W ek sle*
(Na 3 miesiące.)! ■:! 

Am sterdam  za 100 zł. hol. — — 
A ugsburgza  100 zł. w. p. n. 90.6®
B erlin  za  100 ta l ................. —
W rocław  za 100 tal. . . —
Frankfu rt zalO O zł. w. p .-n . 90.90 
Genua za 100 l ir .  piem. . — 
Ham burg za  100 M .B. . . 8 L —
L ipsk  za 100 ta l.......... — —
L iw urna za 100 lir . losk. — ■— 
Londyn za 10 ft. sal. . . 107<9® 
Lugdun za  100 tr . . . .  —•*’" 
Medyolaa za  100 lic. w ł. 42 8® 
M arsylia za 100 fr. . , . 43.1®
Paryż za 100 f r ...........43 1®
P rag a  za 100 z ł. w. a . .  — "
T ry est za 100 z ł. w. a . — "  
W enecya za  lOOzł. w. a, . — * " ’

(31 diii po okazaniu,).'

B ukareszt za  100 p iast. w oł. —  
Konstantynopol za 100  p iast, tur-

U

■Jll.

75

7o

91 '

81

106.-'

42.8®
43-1®
43.13

K u r s  z ło ta« |
*A\ 5 1®Dukaty ces. men. . . . ®.l7

dtto. pełnej wagi . • ®'^7
K o r o n a ............................ —
2 0 £ ra n k ó w k a ......................... 8.70
R osyjski im peryał . . . 8.9®(
T a la r  zw iązkow y . . • **®J 'K a  25
S reb ro  . . . . . . .  107.76 t g “
K urs korony w  c. k . kasach 18®** ^

8.71 
8.97 
1.62

O dpow iedzialny R e d a k to r  A d e l f  R u d y ń s E u . Z  c. k, galic. drukarn i rządowej"


